
k u r i e r  w a r s z a w s k i
18. Marca. — Rok 1837. 

Sobota. M  75. Jutro, Ś. Józef. 
Niedziela Kwietnia

czornj w Kościele XX. A u gu stjan ów , ia- 
M° "  doroczny i zupełny odpust Najświętszej 

. J1 Bolesnej, Ainatorowie i Artyści muzy- 
Q01 w czasie wotywy grali Msza Lasera  in 

■> 7-as podczas Summy, Józefa Stafaniego.  —- 
ualszym ciągu uwiadomienia z d. 20 Lutego 

\ Marca) r. b. podaie się do wiadomości, iż 
*** TOocy decyzji Rady Stanu Królestwa Pol-  
s 'ego w d. If l  3 Marca r. b. zapadłej, uzna- 
Il}’nii zostali ża Szlachtę dziedziczną z tytułu 
Jtabytpg-o przed ogłoszeniem Prawa-, JPanowie: 
‘ 2. Teofil Szylchra lYzabi.ński herbu Ilabdank.
' I)von: Strzcszewski  h. Pobóg. 04. Jakób
Skrzeszewski tegoż li, 95. Jg: S h  zeszewski te- 
8°’̂  h. 96. Celes: S ztem barth  Ii. Godziemba 
 ̂°d ni i arią. 97. St: S ztem barth  t. h. 98. Fry: 

^ o ti  b. Trojstrzał. 99. Jó: !}i z ózowski h. Starza. 
l09. M i :  Potocki  li. Pilawa." 101. Lu: JTegicr-  
sbt b. VV icniawa. 102. Jó: C hrzanow skib. Poraj. 
103. Se w: Szym anowski  h. StepowrOn. 104. 
1 "■ u Kruszyński  h. Pomian. 105. Adolf dc 
Hi all  ia n H ’cnz/in M'art en berg . 106. Józ: Je- 
'-iorkorjQi h. Rawicz. 107. Flo: M a ie w sk ih. 
8 tarykoń. GL>. Jan M aiewski  t. li. ]09 .  Toma 
M alew ski t ."Tv. 110. Jan Domański, fi. La-

• ssa. 1.1 i^Alat. D om ański t. J i .^112. Jak: 
o m a ń sk i/^ rŁ. 113. Dananzy D om aiiski t. fi.

) M .  Pfo.tr JjL.irnański t. li. i 15. ęStani: D o-  
'hański t. li. 116. Felix Domańsliśit. h. 117. 
Lcrtp: D om ański Jflb. 1.18. Nestor C zartkow - 
■ski h. ll^n Juljan C zartkow shi t. b.
120. W^^rCz-rirlkotv s i i ii . ) h. J23. Stani: Rus-  

socki li. Płomieńczyk. JLjjLMGiS: Kom ierow- 
ski li. Pomian. 123. J rnigrow sk i t. 1). 
124. Felix M niew ski li. Ógończyk. 125. Kar; 
Citwafiltóg h. Strzemię* 126. Ad: P in iński fi. 
Jastrzębiec. 127. Józ: Sm oleński b. Zagłoba. 
128. Symforjan f\ o złow sk i h. Jastrzębiec. 129. 
Jgna: K ozłow ski t. b. 130. Kons: C/ibciak P o -

   1---
p ie l  b. Sulima. 131. Er: Proszitowskih.  Lada. 
132. Scw: Proszkowski t. b. 133. Piotr Prosz-  
k o w s k i t .h .  134. Jan Kunicki  h. BońcZa. 135. 
Marek Kunicki  t. h. 136. Woj: Kunicki  t. h. 
137. Anat: N akwaski  h. Pruss 2go. 138. Prott 
Lelewel  h, Lelewel. 139. Alex: Paschalis J a ­
kubowicz  h. Jakubowicz. 140. Mar: Józ: Pa­
schalis Jakubowicz  t. h. 141. Fel: C hydzyli­
ski b. Cholewa. 142. Pcregryn Ląneh oroński 
h. Zadora. 143. Adam Rudnick i  fi. Rudzieć. 
144. Fel: Pom ianowski  h. Pomian. 145. Jan 
Sulimirski  b, Lubicz. 146. Kłem: Tański h. 
Nałęcz. 147. Lud: Rulikowski  b. Korab. 148. 
Xa: Czarnocki  li. Lis. 149. Sia: M eciń sk ih. 
Poraj. 150. Jan Meciński t. h. 151. Kazi: 
M alczewski  h. Tarnawa. 152. Hen: M alczew ­
ski t. h. 153. Alexan: M alczewski  t. h. 154. 
Lud: Malczewski  t. h. 155. Fel: M alczew ski  
t. h. 156. Gus: M alczew ski  t. h. 157. Józ: 
L lib o w id lU  li. Topacz. 158. Mat: Lribnwiriz- 
ki t. h. 159. Ant: Klimkiewicz  h. Przyjaciel. 
Za zgodność, Członek Heroljlji Dyrektor Kan- 
cellarji Ref: Stanu (podpisano) Chyliczkowsi.i.
—  Ogłoszono Konkursy na urzędy: Podsędka 
Sądu pok: pow: Sandomierskie go,  Podpisarza 
Sądu pok: pow: Ostrołęckiego,  Podpisarza Są­
du pok: pow: Płockiego,  i Rcienta przy Są­
dzie pok: pow: P r as nys k iego ,—  Za skalecze­
nie w goleniu brody przez ‘Cyruliczka, potrą­
cone mu z miesięcznego, zfet :3, ofiarowano Jn- 
stytutowi moralnie, zaniedbanych dzieci, które 
złożono w Redakcji ^Purjera; iakoteż zł.  53 gr. 
1, zebrane u Koinmissarza Pol: Wyk: Cyr: VIL
—  Znacznjcjsze wygrane Obligacji udziałowych  
w losowaniu d. 17 Marca r. b. N r  65,403. wy­
grał z ł .  40,000; 0Jr 139,614 z ł .  20,000; po 
zł.  8000: Nr a 18,935 i 135,074; po zł. 4000:  
Nra 31 $5, i 144,192; po zł. 2500: Nra 18,917,  
27,422 i 112,800; po zł. 2000: Nra 5023, 15,063,
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43,630, 5*7,978, 94,952, 394,379, 133,738 i 
145,692; po zł.  900: A7ra 10,149, 12,516, 12,541, 
24,202, 30,831, 32 ,536,52,535, 60,968, 65,535, 
65,537, 71 ,649,93,411, 94,977, 97,204, 109,637, 
119,311, 123,602, 124,722, 130,887, 130,995, 
139,397 i 144; 7 4 4 .—  Z Ktografji P ie trzyko w ­
skiego  i M a n zy e te e g o  wyszedł’ najnowszy W alc 
pod ty tu łem  W ezutvjusz-, skomponowany na 
fort: , ofiarowany w dzień Jó ze fó w  prze* j .  J\;ie- 
nizielskicga; Cena pojedynczego excmplarZa zł.  
1 gr.  15. Można także nabyć w ich składzie 
biletów dla p ię k n y c h 'J ó ź . —  W czoraj wieczo­
rem  nadeszła przez sztafetę wiadomość, Se W i ­
sła  pod Krakowem We czwartek o godzi: 9 ZVa- 
tta p u śc i ła .— Słuchacze i wczoraj licznie się 
zg r  om a d z i I i d 1 a s ły sze  n ia os t a t n i r  a z J P a n rur R a r h 
Okryw ano ią oklaskami za każdem wystąpieniem, 
i po każdym śpiewie a przy wołano po d n n ie  Ko­
lenie  i po N o 'm ie . Artystka a  czuciem, duszy, 
nadzwyczajną expresją  pożegnała Publiczność 
śpiewając następującą strofę ■:

O szanowna Publiczności 
T ak  dobra i łaskawa,
W  mem sercu pełncni wdzięczności, 
W iecznie zostanie Warszawa!
Zawsze mi, zawsze i wszędzie 
Twa dobroć pamiętna będzie.

Powszechnym odgłosem żądano powtórzenia tej 
śpiewki, i po 3ci raz przy wołano m iłą  śpiewa­
czkę.  Po wybornie przedstawionym B alecie /fy-  
ó o łó w cy  przywołani Wszyscy Tancerze, a od­
dzielnie JPanna G wozdeofta. *— Kurs Wczoraj­
szy: Dukaty  hol: nowe zł. 19 gr. 21. Listy 
zastawne białe bez kuponu « ł .  od 96 gr. 22 
i p ł ,  do 97 gr.  7 i p ó ł ,  wartość kuponu g r .  
28 i 1 /3 .  0

Aiefncy. —  D zienniki i inne pisma perjody- 
cżnepemnażaią siew W ęgrzech  bardzo znacznie. 
M iędzy innem isą ':  Je lenkor  liczący 8000 p re n u ­
meratorów, d on iesien ia  W ęgierskie^  wiele p ism  
do rozrywki., p ism a  n iedzie lne , g a ie fa  o grodn i­
cza  i p o s ła n ie c  S ie d m io g ro d zk i. Prócz tego 
gazeta niemiecka w B u d zie  liczy 4000, a gazeta

niemiecka Presbnrgska 3000 p renum era tor0'*1 
Wszędzie zawięzuią się towarzystwa literac!'|C 
i muzea; wszędzie uderza dążność do um ysł0" 
go polepszenia wieku. .4gram  posiada 2 dzirtI 
niki to ie s t:  G azety konw ersacyj na. i gazetę  /;0 
lity c zn a , k tóra iuż z dawna iest wsławioną-'”’ 
W  N eukia len  (w Szlązku) um arł  7go z .m .  n'®* 
laki P Folf w wieku lat 93, zostawiwszy po sob1®
9 dzieci, 33 wnuków i tyle/, prawnuków. Sb1” 
rzec ten wychował w ostatnim czasie gąsioi-*1: 
k tó ry  mu wszędzie towarzyszył. Często widz'8' 
no nieboszczyka przechadzającego sic po polaĉ  
zc swym wiernym towarzyszem, lub grzeiącC‘ i 
go się na słońcu- Przez cały  czas choroby 
Wolfa, wierny p tak  ani s ię  na chwilę nie odds” 
la ł  od łóżka, zdawał się przeczuwać stratfi 
która miała go spotkać, i po śmierci swego ps' 
na Został smutny iponury ;  ciągle kręci się okol0 
domu, gdzie iego dobroczyńca przez 16 lat g° 
pielęgnował, nie przyjum ie żadnego pokara"1 
i wydaie k rzyk i żałosne. Te oznaki przywią**’ 
n ia  tein bardziej uderzają, gdyż podobne pta‘ 
k i  nic zdawały się n i g d y  zdatnemi do spół' 
czucia.—  Drabia Jóżcf T e l l tk y  ma być miano­
wany Kanclerzem ziemi S iedm iogrodzk ie j.

T liszp a n ja . —  Ostatnia poczta n*nło nowi" 
doniosła z H iC zpanj i . —  K ahrera  na U  a da kon­
try b u c je ,—  E sp a rtero  cierpi \p o w o d u  kamic”- x  LŁ°.nia. —  Na obradach Kortezów pompiano M en d ?
za b a la , ale też broniono go dzie^we.

F ra n c ja .—  Bieg gońców liliowy P a r y ż o i ^  
W iedniem  trwa bezustannie.-— h>.rypę*ę w
ryżu  nazwano Kor/lstaulinct, iako

i ^  yppp w J?a- 
i ^ i r ż y  cine 8

k lęskę pod owein minsteim^— O ostatnim za* 
lnacliu S za m p jo n a  iuż Wfl^stkie ^ f e e t y  mil ' 

a ^ ^ r•Cisą. —  Margrabia Rassaito  S c k r e t a ^ ^ r z y  fran- 
ctizkiem poselstwie Madrycie ob ją ł sWoie da” 
wire miejsce wO kh^Ę clli przed wyiazdem do 
Iliszparjji; iergo następcą -W Madrycie, będzie P. 
A la re il. — Lękaią się aby z Afryki merewa za­
raza nie dostała sic do Europy. .—  Ministro­
wie nsiłu ią  przyprowadzić do sknlku  proiekt 
zamknięcia Wszelkich towarzystw tajnych, dla
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b e z p i e c z e ń s t w a  o so by  K r ó l e w s k i e j  u t w o r z y ć  
g "a rd ją  oddzielną.

R ozm aitości.—  ,,JIe masz la t?44 22; właści­
wie miałby 
talu p

ym iuź 23 lat, ałW*ok leżałem  w szpi-
5r podocliociwszy się w szynko- 

'vni, wyszedł nareszcie, zapewniaiac, źe iużwra-
C a  3  i  . 7 m * c  '

ao domu; w kilka minut iednak znów przy- 
® lodzi do szy rtkowni, i na nowo zasiada do wód- 

' ‘ siAle#, powiedziałeś, ze iuż wracasz do do- 
ttiu: “  „B y łb y m  g łup i mosanie, abym się sam 

Jo°w ał ,  bo trzeba wiedzieć^ lakiem w^yszedT 
ztąd, lak wszystkie domy fcaczęły około mnie 
Przebiegać, siadłem  więc znowu do kieliszka, a 
&Jyi mój dom nadbiegnie, to kolega da mi znać 
0 tem .“ — O ry g in a ł  w czasie wielkiego upału  
" ł o ż y ł  dwa fraki. „ Jak ż e  można na takie gorą- 
co tak się ubierać:’44 rzecze mu przyiaciel.  Ja 
temu nie winien, onegdaj um arł  mi wuiaszek, 
Wczoraj ciotka, a zatem noszę podwójną żałobę. 
■"-„G oto  iest poezja?44 zapyta ł uczeń swoiego 

akałarza. Na to r z e k ł  ostatni: poezja iest 
t° mowa rymowana, maiąca pewną miarę i ś r e ­
dniówkę, zaś proza iesttomowa zwyczajna, p o ­
tocznie się uźyWaiąca i nie wiązana p raw id ła­
mi tyceącemi się poezji. „K iedy  tak, odzywa 
®'f ucieszony cbłopćzyna, ia za wsze mówię prozą 
a wcale nie wiedziałem, żem taki uczony !44

AmatOr muzyki zapomniał kaw autyne  z u- 
łubiofiej opery, p rzy  najbłiższetn przedstawie- 
*it(i tejże sztuki, idzie znowu do teatru, i w 
miejscu gdzie sfę zaczyna owa k a w anty ft a, za- 
Wnjzuie sobie cypel u chustki aby metodji nie 
Napomniał. —  Pustogłów c h e łp i ł  się, ze dale­
k ie  odbył podróże bez 'najmniejszych kosztów. 
SjJakimźę sposobem?44 py ta  się obecny kole­
ga. O to" przez mój dowcip, za pomocą moiego 
i o z u mu! , ,No tos bard t a n i  n podróżował44, 
na to mu odpowiedziano??— Po śmierci garba­
rza p rz y s ła ła  iego zona następujące ogłoszenie 
Jo pism publicznych: „Bównie iak za życia m ę ­
ża, tak i nadal można u mnie zamawiać skóro, 
powszechnie znaną za dobrze wygai bowaną. 6 -  
soby zaszczycające mnie swein zaufaniem, bę ­

d ą  zadowolono tak z towaru, iako teź z taniości.44 
—  Wspomnieliśmy niedawno o wypadku zaszłym 
w Londynie, źe kotka przez 3 tygodnie zacho­
wała się ź.ywą pod gruzami; podobna okoli­
czność zaszła teraz we Francji ,  w departam en­
cie M an sz. Zeszłego grudnia schroniły  się 2 
owce przed zaspą śniegu w szczelinę ska ły ,  gdzie 
później zostały przywalone lawiną na 12 stóp 
wysoko. W łaśc ic ie l tychże owiec m niem ał iu# 
ze się od dawna s ta ły  pastwą wilków, gdy po­
lem we 20 dn i doniesiono mu iż obie owce 
znalazły się w szczelinie, i że iedna ieszcze b y ła  
przy  życiu, albowiem~hyła się żywiła w ełną  
swoiej towarzyszki. —  Dziesięcioletni pastuszek 
W ito  M angic/mele zadziwia teraz ca łą  M ar-  
syl-ja. swoią nadzwyczajną zdatnością do rachun­
k ó w .—  Wiadomo ze prowincje i i  hens i  i Chan- 
si mieszczą najbogatszych mieszkańców Chin. 
Utrzymuią na wet, że wielu z nich ma całe sto­
sy srebra. Główniejsi kapitaliści Kantonu  po­
chodzą z tych prowincji. W  ostatnich latach pa­
nowania R ia k in g a , ży ła wdowa nazwiskiem 
' / lhon, w powiecie T ai-Janfu  wraz ze swoim 
synem, k tóry  się odznaczał przez szczególny i 
niedorzeczny sposób postępowania. Nadzwy­
czaj lub ił  szachy, lecij. zbrzydziwsZy uży wać fi­
gur drewnianych lub papierowych, które mu 
się zdawały zbyt pnspolitemi, powziął sżczytną 
myśl kazać sobie wymalować posadzkę w ksz ta ł­
cie szachownicy, a zamiast pieszków, skaku- 
nów, biegunów, wież, Królowej i Króla, uży­
wać ładnych  kobiet odzianych rozmaitemi kolo­
ram i; gdy raki kam ień  czyli raczej iaka d a ­
m a  została zabitą, wówczas oddalała się boczne- 
mi drzwiami. Cesarz dowiedziawszy się o tej 
•oryginalności swoiego poddanego i rozgniewa­
ny o to żc używ ał niewolnic do szachów, skazał 
go na  25,000,000 fr:, i w ygnał na zawsze do 
kraiu  M andshrs nad brzegami rzeki U eloung  
( rzeki miłości).; dawszy mu poznać, iż powinie*, 
być wdżięczay, źe szachownicy iego krw ią  nie 
splam ił .  ngielski podróżnik .przywiózł z j n -  
dji mnóstwo św iecących owadów; rzucone przez
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nicTi św ia t ło  i e s t  t a k  i a s n e ,  ze m ie jsce  lam p 
m o g ą  zas tępow ać .—  A rtyśc i  L i s t y  Panna  M a r s , 
P an i  M a l e j ,  Grizy ,  PP . B u b  i n i  ̂ N u r r i , B ó k a z yy 
ws zys cy  ci idąc  za m o dą  paryzką^  także  cho­
row ali  na in f luencę .

P R Z Y IĘ C H A L I clo W A R S Z A W Y .
G ratkow sk i  J a n  Dzie:  z Dziebałtow n, S to k o w s k i  

Jan Dzie:  z P ą c in ,  L ask i  Józ: Dzie: z  Radomia, Sza-  
m ersk i  Jan  Dzie: z T o in czyc ,  M irow sk i  Józ:  Dzie:
Z Śm ia łkow i! ,  Ś l iw iń sk i  Jac: z P a p ó w , L u b isz ew sk i  
Fel:  Dzie:  z L is o w ic ,  S taw ow sk i  Cypr: Dziedzic .

D O N I E S I E N I A .
P o d  Nr 55, w R y n k u  Starego Miasta na 3 piętrze  

od frontu, haftuią w sze lk ie  HERBY k rzyżow ą  ro b o ­
ta z oznajmieniem ty lk o  nazwiska herbu. R y sun ek  
b o w iem  d o / ta k o w ej  roboty  tamże będzie w y k o n y ­
wany. A. S .

P O M IE S Z K A N IE  K A W A L E R S K I E  na l m  p ię ­
trze  p rzy  u l icy  Kanonja Nr 75, z ło ż o n e  z 2ch P o ­
k o i  od frontu i P iw n icy  na sk ład  drzewa o p a ło w e  
go  od W ie lk ie j  N o c y  do naięcia, W iad om ość  ifa 
drugiem piętrze.

Dom w  Pradze, pod  Nrem 144, p rzy  ijkuy 
T argow ej  p o ło ż o n y ,  z obszernym  gruntem,  
iest  do sprzedania; w iadom ość u W ła śc ic ie ­
la, m ieszkającego  w tejże posesji .

O S O B A  p łc i  m ęzkiej,  poińadniąca iezyk  R ossy j -k i  
i P o ls k i ,  ż y c z y ła b y  sobie  zaiąć się iak im k olw  Lekbąć 
ob ow iązk iem  prywatnym  tu w Warszawie; w iadom ość  
yv domu przy  u licy  P iw nej  Ner 103 na 3em piętrze  
od frontu.

Są do sprzedania 2  W o z y ,  ieden z w y ­
czajny, m ogący  b y ć  uży ty  i za b ryczkę  
do drogi a 2g i  bardzo m ocnego  s k ła ­
du bo budowa Koi' z grubych s-zy n , do ­

w iedz ieć  sic* można przy u l icy  Brackiej p o d  Nr 15*2,  
w bramie na prawo.

k o n i c z y n y  czerwonej nasienia z r. z. w najlep­
szym  gatunku* nabyć można na korce  lub garce; 
biorącemu razem większą i lość ,  ij icczyni spefna jjt: 
4  za garniec;  b iisza  w iadom ość pod  Nr 1349 przy  
u l ic y  M azow ieckiej .  .

Żądany iest Kocz le k k i  z fordekiem  
lub bez  togo, aby w dobrym stanie; kto  
ma takow y  do zbycia ,  raczy zostawić  
Adres w Handlu P .  Drymera p rzy  u l i ­

cy Senatorskiej  w prost  Pa łacu  Zamojskich.
W  dniu 17 b. in. skradziono z pod Nru 1S5G przy  

ul icy  Z akroczym skiej  M O Z D Z E R Ż  sp iżow y duży, o-  
k o ł o  p ó ł  garnca w sobie m ieszczący ,  z t łuczk iem  ta­

k o ż  spiżowym; k to b y  o takow ej  kradzieży  d a ł  znać 
do M urgrabjego p o w y ż s z e g o  domu, otrzyma nagro- 
dy z łp .  10.

K O d r o ż n y  H olendersk i  z fordc- 
.-ęjjhf k iem , ie-t  do sprzedania za potniern j 

ccne. W iad om ość  u M urgrab iegó  Ban*
].-u  p o l s k ie g o .

W dniu 15 b. in., wy iechawszy S łu żą cy  P io tr 
Lamaii^ki z  D orożką  Nr 2S7, dotąd n ie  wrócił;  wzror 
stu n i s k i e g o ,  tw arzy ściągnęj, czerstwej*, w ło s y  na 
g ło w ie  przez p ó ł  siwe maiacy, w p ła szc zu  popie la ­
tym z ko łn ierzo m  nieb iesk im ; K onie  buła  u v w białe  
ła ty ,  lat 10; drugi gniady także iat 10, z gwiazdką  
na ły s in ie .  D o r o tk a  żo łto -lnk ierow ana, skórą  czer­
w o n ą  wybita; k to b y  o nim dał w iadomość pod  Nr 
219 7 na Muranów, otrzym a dobrą nagrodę.

K oń  gniady  bez odmiany*, anglćzowar.y*  
l' r o s ł y ,  p ięk n y ,  bez żadnej wady, dobt/.tf

u ieżd żon y ,  lat 7 maiacy, znajduie się do 
sprzedania; duo iedzieć  się o nim możnb  

na P o tk a u sk im  na le m  piąirzc od frontu na prze­
ciw Hotelu N ie m ie c k ie g o  p rzy  ulicy D ługiej .

W  P rym asow sk im  Pałacu, od Sierżanta S o w iń ­
sk ieg o  w łaśc ic ie l  może za udow odnieniem  o d e b r a ć  
P IE SK A  p o k o io w ć g o ,  wczoraj z rana zabłąkanego .

J u tr o  u  R o g  cLslcicgo p r z y  u l ic y  / i lu g ic j  p o d  ISr 53 (.: - 

S Nl ADANf l * . :  U d z i e c  sar: z roż:, Z.aiąc z roż: z snł.K, 
G ołąbki po wiedeń:,  Potrawa z indy:,  F lak i  2k ie ,  
Ciasto z pieca, Zupa cytryno: i H osoł.  K O LA C JA :  
K w ic z o ły ,  Pulardy z roż: zserde; ,  Jaia  na buljo:, etc.

D z iś  P anny l lessen  w całym  kom plec ie  
grać i śp iew ać będą w yiątki 7/ różnych  
sz tuk  i yper w Kawiarni przy ulicy  
D łu g ie j  w Hotelu P o lsk im .

Dziś o b o k  P o c z ty  nn rogu  ulicy Trębackiej' 
w domu P. Ba raka, grać i śp iewać będą Panny H.ni 
now o p r z v h y łe  Śp iew aczk i  z Czech. Znacznie^ie o o* 

D ziś  w Kawiarni w domu Lilpopa Nr Gik), h t  
rogu  ulic Bielańskiej  i T łó m a c k ie g o ,  K W i N i E T  
Kurza!kaw sk ie g o ,  w y k o n a  w yiątki z* najnowszycf» |  
S ztuk  i Oper; oraz nowe W a lce  Strau-sa i Laune-  
ra. Zacznie się o godzin ie  0 w ’w ieczor .

D z iś  rano zimna stopi^pP. W czoraj  w pOfu: c iep ła  5*
T E A T R  W IE L K I .  Jutro Ż o n a  Fr.a D j a u o l d .  J\ -  

n ja s z  ró żo w y .
T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I .  Jutro A U w ó k a t ,  Pei  

s jo n a r k a  za m o żn a -  JSa ia w ic .
T E Ą T R  D A W N Y  R O Z M A IT O Ś C I .  Dziś p rzed o­

statni raz S ztukm istrze  A n g ie lscy .
W  R ajtszu liBrylowskiej ,  dziś i iuJtro widowi: P. P ris.


